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· I '1iQSZE11 A w Królastłltle Pd~ Idem: 
IWJllDJJJ!h M Jlen. u. wiersz p&t.itowy jed:noszpaltowy lu 

strawa szestt szJ)alŁ). 
Jl!i. R.~o. R'.wa.r- DrlłllHfł 1 filit. za wyraz, najmniej ~ fmi. _ 

bitHl!mB (po tekśale): Mk. 1.2ó za wiersz petltowy (str. 4 szp.\ 
likrolu11: 1 M~ m wiers.z petlto'!lt~ (str. 4 inp.). 

~'lil11Uor PO'JHił1 • w nttme:He z dn:. 'l:/ 
1nvi~nil ~miełtil .łtrtylntI w kwestji w n.aj~ 
'ń'Ylt~~m st@ptiltt t!iktual:.l1ej, a zarme.m dotkli
~·ej. Autor artyiu:Uu teg~· p . .M. Sz., podreśla, 
xe w m~:in'~ trwa:uia wojny zamacza się coraz 
dobitniej i e.o.ta;. baEdzLaj niepok11ją.~o groza 
Vol-oien.ia i~telii~mcji. Na zjawisk{) to :i:wra
i'Uno n!:eiedff:ukrotni~ uwagę. Wo}na z jed-
ITf;'j strony dnpr<lWlłd do niesłychitnego wy-
śr11howan1a. een śr fyw~ych i arty-
Jmiów :t}!tH'wstyeh p.omeb, i drugiej :rd 
zmniejszyła znacznie rynek zbytu tych wytwo
rów, k~źire m<fże olłarowa:e intelektualnie pra
euj'.lca część społeczeństwa. Dysproporcja mię
dzy w;: t'::!stającą' drożyzną żyda a kurczącym 
się popytem na pxacę .lnteleltiuali;;tów wysta
"'·ila we wszystkie.la kiraj~ch pofotenie inteli
gencji na nieb~~płecmy szwank; tt nas zaś -
gdzie wzrost drotyzny sięga zawrotnych 
"\Vyookości - doprowadziła. do przesilenia, na 
które bJ:lczn~. uwagę . zwrt)ctć mu$! każdy; li,~ 
mu pnfSt~ 1'1~tuty ijl:IUWa~w~Fli~ży ~n« 
sercu. · ·· ····· ········ ··•·•· · · 

: . Rieczą. z.aan4 jest· fJtttUtgtJe:rĄa ·.. o bęcnie 
rMm.i~ą pomiędiy z,arobkami r:r.e.Miełfników ·a 
prMowników :µmyslowyeh, która wywraea. eaJ.. 
koWitit} iiłlsze dłltuchcza!cwe pojęcia o· wz.ględr 
nej \Vru:tuści pracy._ Z innych krajów docho
dią wieści o podC1b11;ych ptHiimnięciach, przy
~ż'tm1 ~a grMie~ w kot.z.yścfach ;; nadzwyczal.., 
lłl~g'O wzrostu. płac uct.estnic:zą obok tz.emieśl
:niltó\V tę,kte tobotnie7 fahrycz.ni1 oo wywolalo 
spadek szer~gu pracowników umysfowych do 
I?;ędu pt:tieowników · ręezu~'Ch. U nas, wsku
tek ; zJ\stQjU. tuchil. przemysłowego~ nawęt ta 
pochy1a deska :ratunką.. usunięta jest ~ pod 
stóp intellgenćJl.. . 

Wamawła, IM&&ka 7. 
, Kr&dyłowa IB. I.V •itals band uwJm; Mk. 1.211 za wier!illl petit. (str, Jt szp.). 

<!min. „Kurjera Płock."; ul. Zunkov;a 11; oraz w Sosmn11cu, KaHszu 
&.uih. w Mławie, w Mllll'ł1t11n1„ w 11 ułtusku1 w Sładłcacll, w Sieradzu I t.„d. 

materjalisty~neiO- Rorapięrając się w s,POsób 
rrzyrodz'{)ny ' wsz~ikf eittu p:ttwenin&ż.Qwstwu.; 
zajmują miejsca;·~~ące. na \';idoku. Wszędz.ię 
ich pełno, wszę1~• ·w.q.oszą swtl ideologję śW,ie-' 
żo za.robii:mych 4taj~M.w .. ,:. a pozwalając lnny.rlli 

W -0stafnim zeszyc:ie C'l.Mopisma amerykańskie--
suto na !Wbie ~ttr~bi~~t szerzą kult d:iobrz.e pl~ „ The Amarlean Catholie Quarterly Re\·:ew" po-
cącego czlowieil;:a.. Zdnl;uóić pfatnieza staj& Sif 
w ten spo.s6b Pod~i.11.~.· 'li or. eny człowieka, wsku„ ,j!lwil się artykuł, p-0święe-0ny wspókze.mym st~ml:-

~kom iywiolu katolickiego w pólnocno • amerykmi
tek czego oczlwłłci.e zuoożaly ~oozwzględ• ~Alkich SU!n.ach Zjednoczunych. Auto.r wychodzi z fa
lul> wz,gltdnie-in,t,~1!gę:pt m.u".".i wraz a;.e liH'ł";}!'Jll " 

· · {klu, że stosunki te podczas wojny u.legły znacznej twórczym programem tyci.a nr.rod'!:)W~go. ustlt,., , . . . ~„ . . d lęd · d t ,•·:zmianie i ~ą pvu n1ele nym wzg . em mne o s o· pić miejsca ludziom nowym, klfazy pogląilu na 
życia narodu w·ogóle nie pos'iadają, a w~ypie- ·1 sanków przedw-0jelliłych. Polegając na n.ajno.wszych 
lęgnowane ogrody'" jego kultury radz.iby pne- ·1 dt.nych statystycznych, -0 ile mógl się •i.te'11i z c.zę
mienić na pelne rozry\1\ek ,,Luna-pnrki". ~~iową pn.ynajmniE':j pewnofjclą i prawdopoi!chno-

5~cią p:::sh:g:w.'.:.ć, dochodz.i do ciekawych v;.niosków, Wystarc.za trochę tyllto rezjrzeć się doko· 
Ja siebie, by dq1:1trze4, skutki~ jakie wywiera 3 ktliremi g?d:z.i się i. ns.m w dzisiej!zej eh wili bli-
ten kult dob-r:ui placąr:'eg& ~:t'o1Jkiewicta, ja- zapozn.lć, bnn baoo:liej, t1'l w1dnie Polonja ame
kie wywołuje -0bnitenie smaku, jak deklarują-e ryka:i]31rn. mnie dla przysi.lej Polski 1Wmodzielnej °"' 

degrad po wójnie bardzo poważną rolę ekonomia.-. 
prac-0wników umys!owych, unicestwia ich 'ną. z tego tei powodu statystyka ws.pomnhna ptr-
:;~~ę ~~~~r=!~Y·ży~i~,zi;n:ż~':' :z!~:!t: 'siada już dziś dla nas niemałe znaczenie msadni-

eze. Z góry już należy się -0czywiście liczyć z. tem, 
laskoillwie zaspakające niewybredne potr~e- iż nie je~ i nie m-oże być ona wyezerpująea, ho w 
by, uw'Odząc sztttkę de prt.emien.iania się w 

1 . ansach wojennych nie b~lo można zes!a.wić stafy. 
pop atną bufo;rrad'l' i :.~wogóle zamulając swą styki ~ególowszej. J,uż z innych dość lliezupet~ 

• niekulturalno-śdą prąd wspólźycia - oducza- nyen danyćh wychodzi na jaw, że organizacja do
'3:ą. spoleczność ()'(!. · C!d~u~an:ia potrzeb glęb.- tyehcusow1t katolickfogo żywiołu polsli:iego ·na !~ 
szych, odbierają jel:, Wrai z szacunkiem dla IJtt>r]um !>ńństwowein Stanów Zjedm>ezonych p-0-
iprarow.ników •, umyąl•l.)W.yeJi . Jakże , -cześć dla 

~. · · ·· · zomwfa. ·dużi> <l:i> życzenia. To będzie m<laniem pól-
twó:tcwści durhowej1 z ~i<irej rodzi się postęp. skich d!i~!~ctńw w Atnetyce po skończonej świata~ 

mętne zazwyczaj postulaty w duchu OOJ...-z.ewfo· 
. kim. 

Ostatni-0 ze sfer, grupujących się kolo mię--
. dzynarodowej Socj!ll - demokracji Królestwa 

Polskiego i Litwy {S. D. K. P. i L.) tudzież 
ż~·<low.;kiego „Boodu" wydan-0 ,,,Pr-0gram 
Związku Mi~zylooo\vego", rozpow$Z~lmia· 
ny po w:;:iacb w Króles.twie P.olskism. Zarów
no język, iak i styl „Pr-0gramu." w.1.kaiują, ie 
mamy tu d·o czy:uienia z produktem, pocht>dUI" 
iiia. ob..,eg-0. 

Szereg -0k0i1icmości każe IH'zypuszczać, m 
ten „Program" oo!sa:ewicki p.ot'hodzl z tamt0j 
stf("ny dawnego frontu rosyjs.kieg-0, Znawey 
literatury koos.pira~yjnej twierdzę, te WIJlom· 

•· niana b:roszura po.cJiodzi z drukarni firmy bra~ 
; ci Svtiu w Rostowie nad Dooem. 

·Dlłl unikmlęei.a niepoNlWmie:ti należy jut 
na wst~pie pudkreślić, ie Pol~kie Stroll:1lietwo 
Ll;l<lowe Króleshva z tą bolszewicką imprezra. 
nie ma nie wspólnego i bezwzględnie akcję 
podobną P'°tępia - jak nas z kompetentnyoh 
kół P. S. L. zapewniono. 



!. 

W.ói szwa1icr-;B1ur1ł" Jrn:nchil 
Nie kaMy ezlowiek ma szwagra generała 
NaulWi jui. dawno ten takt ushllila. 
Motie tO jest jakaś nies.prawiedliwo~ toejaha, 

jakaś okrutna rni.er6twność spoteema. która -0burzyó 
musi bC'lszevriików - ale są to porządki, powstą.le 
da woo przed mojem urodzeniem, m lctóre ia nie 
odpowiadam. 

Niech mi ·będzie tedy wolno poohwalił się tem, -: 
ze mam - przynajmni~j miMem, szwagra, który 
je;;t, priynajmnlej by! gener. w wojsku rosyjski.em. 

Wprawdzie uie ID-Oie oo pocllltibić się tem, ie 
byl jednym z W'Odzów ezynnyeh tej armji, a w tym 
cłrnraktenze cofał się o setki wia-rst i d:z.iesiątki mil 
na „zaw~zasu umooniooe, dogctlniejtsze pozycje bli
$:cj Moskwy i Petersburga. Nie maiże o.n poouzyció 
się tem, ie w wybo:rnie doko.nywanym · odwrcx:ie 
,. w6dlug planu ofensywy 'Ila Berlin, Wiedeń i Ko.n
stan~·nopol" palil lla5Ze w.sie i miasteczka. ByJ: {ll11. 

b0wiem generał-em (pełnymi) tylko za wy~lugę lat 
w t~harakterze jednego z lekar.zy WDjskow~, -0rdy-
.n:ilorów szpitala Ujazd.awskie~. -

J~eli ewa.kuowal 'Się z Warszawy f „cofal się: 
zwycięsk0t' przy huku wyrzucanych w powietrze 
m~·stów na Wiśle - nie moie on za to odpowiaooC. 
r:hd~ by·najmniej nie roeci sobie preiensj1. że gdyby 
sfal na ezele armji, jako g.eneral bojowy, wypadki 
P" ,_,orałyby inny obrót i Rosja nie rozla'7llaby S:ę, 

j·:.'..: Tri-s'Zik.in kaf.tian, ziedwny prmz móle niedol~ 
stwa i robactwo auarohji. 

Dość, że wyjeehal. Co p~.JOOier.pial prz.ez dwa 
,przeszlt> lata - tego me spisać na wolo-wej skórze. 
O tern il giucho, między wierszami, do0nO'iilły jego 
listy, lusłto"'-an.e przez cenzurę wojen.n~ 

I ot.a naraz wieść, jak piorun z jasnego n.iaba 
- porównanie fatalne, bo nieb.o wcjoo,ne po.kr;yte 
jest czernią chmur, a P:orun był jasny, ra'<ioany -
wieść: ~wagier - general przyjechal! 

Mimo,· że &tworzyły się upusty niebieskie. jak 
ita czasów Noego, lalo-, jak z cebra, przez w<wiyla
tior w prziedwojennym para-solu za ko.Wen, a m.o~ 
przed wojenne buty pity clleiwie wodę, groźą;e kata
rem oo cale ży-eie - pobiegłem w mig na „mi-nj<Sce 
,tWypa-Oku". Szwagro, (który jest generałem) ezl'O
.wiek -ehce wsza.kre uśei!Skać, a Qd ;powaeająeego i: 
:nfowcJi u bolszewików dzi.enn.ik~ pragnie zasię
~nąć języka i przetopić wiado-mooci r.e weehodu za 
!lwrd~mem w-0iskowym na ftrsze, a wiersze„. na 
bonvrarjum w gaooei..a. 

Ale mój sz.wagjer był tak nieludZko zmęetri0ny 
tirzejściruni diwu i pólroemej niewoli, tarapatami 
.cik :;.itn.ej poidróży w S-ej klasie (i to bylo szczęście, 
!te tam się dotloczyl. mimo bN.-etu &ugiej klasy), 
iak wzrUS1i0ny powrCJ!tem ~ ziemi ojczyl3t~j i na lo
llv rodziny - że ·na niazie ni.a mógl mi udzielić &ze..· 

rokiego interwiewi:u. 
Tymczasem tedy mogę dać z jego ust ceytelni

kom li parę in.fol'maeyj na blys.ka wicmie zadane 
pytania, zaspokojone<odipowi.edziami w stylu lakoii
$kim. 

:_ Joak przyjechał? 
- Przez Jamburg (w p<>bliżu Narwy) na Rygę." 

&rdzo łatwo i p.rosto. 
Dziwił się, że organizacje pcblcie w Rosji, 

gdzie jem tyk W2ldychają-cych tę>sknie do kraju, nie 
wied~ialy n.k o te.m, jak lafa.o otrzymać można 

1>rzepustkę z Jamburgu i dostać się do dli.ś niemiee
ldej Rygi On sam pojechał tam na próbę, ze slab~ 
'!ladzieją - i zdziwił się, melnzlmy woota otwarte. 
;przepustkę wydano bez źadnycll trudnooei. 

- Zjawil się kouwój - i odprowadził mnie. 
Nie zro.zumialem: 

.. - Dla;czego mówisz Co-hn wuj, a n1,e wuj Cohn? 
· - Alei ni-e wuj Coht.'1, tylko kÓnwój niemi?eki. 
· - A! są<lz.ilem, ż;e 1\1ialeś protek-cję rodzill'lll!· 

Na pytanie, oo si~ <lz.i.eie w Rosji zrobil takii 
mlnę, ze odra-zn wyczytać t niej moglem, ii nfotyl· 
Jrn wszystko, oo opo.wiada mę w prasie na&ej o e
!rr: pnośeiach ro.syjski1c.h, jed prawdą, ale o-pi-S ni.e 
iest w stani.e spr-0stac ohydz.ie rzeca.ywistości. 

- Destrukcja na Cłllej 1inji. Wszystko zjada sl.~, 
aiszczy, porŁera. _ 

- Ki-edy naleiiy ocze.JQ\\ać UiStalelnia się po-
-eządku. . ' . ' .• 

Machnął ręką: " 
· - Cala inteligentna Rosja, bątli ,;a.mK,nięta w 
mi~szkaniach, bo ni.ebez.l}ic.::zn'.c jest wychod1M po 
6-ej, biidź paradująca na ulfot~h w ubraniach roar
łyeh. bo niebezpieclJilie jest wyglądać przyzwoicie _ 
r- po cichu marzy „niep:itrjoty~znie" ó przyjściu 
t{lemców i zrnbfoniu w Rosji „pol"iadka' aa wmr 
1>tarnżytny.eh Waregów. 

Pot-em iszla na ra.zie krótka 0<powie5ć o te'm, 

Jak znl!a;sakrowano kobietę, zajmującą s-ię hand.Iem 
e.e ::0?.wecją, na goloslowne pode;rwnia, te jest 
;;z;;" ~Jiem, a później obłąkaną~ przerażenia, z twa· 
rz~~. jak krwawa maska, z gl-ową o·boodaiowaną 
-~·~cprosz0J10 i wypuszczo·no z wi<;_.zienia. Szla opo
wieść -0 oficerach, rąbiących Iud na uliey, o żo-. 
brz :_cy-eh SJ'ł[lach i oorkaeh duwnych dostojników 
(Klli.>twa, o 17-letnicll żydówkach w roli sędziń lry
~nnalu ..• 

- Ale o-to fakt cieka wszy może 1'd ta-mty~h_;u~ 
l>ończył przybyły. Pewne,,"l'O dnia komisarz. cy1·kulo-
1'f:y wydal r-0z,p.orządzc.nie. żeby v;rszyscy Romano
fwuwie, zamiooz.kali w PetersLurgu, ziawili si~ na
!yc.hm'.ast do zameldowania~ I zjawili si~ - i trak• 
łowano kh tam, jak hetkę-pętelkę, iol-ze.i st0<kroc. 
ri:t cudacznie ubrainych· młokosów ~ promactwa, 
<ic;grywaiącycb rolę czerw<>nej armji - podstawy 
tyda bolszew:ckiego. 

- Tedy Roman'Owow1e u.padli! A ty zcstalee 
ęenera!em. 

. - Gd:tietam? Jestem tylko „to\Varzyn«. Wr
kreś:!iU mi generała i „istat;;ka\Yo sowietniika". Zr&
n-lą ja sam nie datem im siaty·sfakc,ii..Zdegra.:,„,a~ 
f6'111 si~ sam, oozciwiei - zdarle.m sobie szlify ge--
11er;;!skel 

W ęo już mól szwagier nie jest generaiem r 4· 
p. t:1k się spi-ers.zyle!Jl1 do ai-ego. Nie !!lam sw~-a • 
reuerałaf._ . . . ~ 
~ _ §>Mi wa.n6iił ,wm~' ~ ,. ·: „ , ·· ,„ 
;:'( ...• „ ~">? a·~~ 

':li , ' • • ' - ' -· - ' 

KOIUNIKA T Uftl[OO 
Komunikat niemieo 

Berlin. (Urzędowo). \Vielkak~~ 
tera główna donosi dnia 5 maj&:s'!;~ 

Zachodni teren walk. 
Po nader silnem przygoto~ji;i 

ognimYem dywizje francuskie &M.._ 
kowaly napr6zno sta.now1ska. n~-e 
pod Kemm~IPm i pod Hałllłl;JJł. 
Zostały one odparte z ~iężkiemi stra
tami i pozostawiły w naszycłl ręltook 
prz~zlo 300 jeńców. 

Zamierzony atak jednej z dywi'
ZJ1 franc.uskich na zaf'hodzie od Ba
iUPnl nie zdolał rozwinąć się p0d 
ogniem naszym. 

Na poludnin od HPbuteme rb~ 
chwiały się silne natarcia. angielski.&. 

Na. frontach walk po obu stro
nach SommP wi&zorem ożywUa·si
dział'alność arty]erji; była ona wzmoę 
(';nfona. szczególnie pod YUl~rs Bre
tonnenx i na zachodnim brzegu Avre. 

Z .pozostatyr,h frontów nie do
niesiono nic ważnego, 

Z innych teren6w walk nie do• 
niesiono nio nowego. 

PW'WS?:V gen,eral-kU!atMniitftra 

I(t.ulendtWtf. 

Komunikat bułuarski. 
· Sofja. 8 ma.ja. Sprawo,;danie szta:bn 
generalneg-o z 2 maja. Front maePdolisJri: 
Na. północy od Bitom akcja artylPryjska. 
po stronie niPprzyjaoi@lskiej była chwilami 
dosyć gwałtowna. Na wschodzie od Cer· 
ny pod Tarnową, i w okolicy Mo~JenJ 
na.st~ wojska n~pr'Zótl wysunilłte wyparły 
oddz1~ły serbsk1e. Na południu od jezio
ra Dorran wzmacniał si~ chwilami obu
stronny ogień artyleryjski. W dolini-& nad 
S~rnmą i Wardarem ożywi-ona. akcja w po· 
w1etrzu. Front Dobrndźv: Zawieszeni·e 
broni. · 

Ko muni kał francuski. 
Paryż, 4 maja.. (T. wł.) Ur~~dowo 

donMzą 3 ma.ja po południu: 

Na połu<lnie pod ViUers Bretonneux 
g:Vałtowny obnstron1!y ogień i walki oty
w1one na drogach :'10dącyoh do pomnika, 
w których francmn uzxskaH pewne ko
rzyści. Na południe ńd .Avre Wj'ko»ali 
franenzi wyeiPe~ki wieefior6m zupełnie 
p_oi:iyśl~e. :Voj~ka fr:anens~i~ ndersyły :aa 
lrnJe mem1eek1e pod HmllM i Ca.stel 1 
!lajęły w~ór~e 8~, ora'5 n.bn!fowanfa nad 
A:irr~. ~i t<zba j eńe6w prze n ogi 1 M, oraz-
4. of1ee:row. Nad Ainease od.parli franeu· 
211 wye1e-ezk~. Francuskie patrole sze~„. 
gólnie były c'Zynne w Wo~ne i w Lota.
r3:ngji. Wzięły jeńców. 

Komunikat włoski. 
. Rzym. 4' maja. Urz~dowo donosz~ 

dnia. a maja: , 

Nasze od.działy w dolinie Seur (pła
skOW)'~yna A.siago} i w kotlinje Alano 
zniewoliły ni et rzyja.niela do ucieczki. Wal: 
k_i artyleryjs~tie w otrolir.y Ton.ale W do 
11.na~h Lagar~na .i Branta i nari dóln:ym 
b1eg1em rzeki P1ave nasze b3terje rozpro
szyły wojska i ;obotni~ów nieprzyjaciela. 
Na _górnym kran_<m dohny Noce i w oko
kohcy fonte d1 Piave oraz CortPlazzo 
na~ze bat~rje. zniweczyły nieprzyjae1el · .. 
sk1e ~rządzenia obr,onne. W okoltey Asia. 
go. sk1no'!ały ogil"R na kolumny w pocho 
dz1e pod San Dona. Na oałxm froneie o
źyw~ona a.keja rekonPsansowa i walki w 
powietrzu. Zestrzelono B samolotów nfo. 
przyj a.ci :.skich. 

Lenin chce zwołać kon3ty'ua te? 
" Peter~burg, 5 maja. (T. wł.). „Praw 

da .~<mos1, ~e odbyło się posiPdzE>nie 
frak~1 bols7.iPWJk6w w sprawi~ konstytu. 
a.nty. Obrano biuro z kilku członków do 
którego weszh: Mi1utin, Bar.vsznik'ow, 
Samsonow, Malutin, Łazin Stalin Riob· 
czyńskij i kilku innych. ' · ' 

. _ F.rakej~ Il_~st&nowi!& w~:i:~ttti delega~ 
tó,w.z .Rro~1~eJ1t. t1olee1e binra pr!y~ot&· 
wame ~aterJS.łJJ. do korust;yturrnty_ Nt l'ra· 
~esa. b1m·a został po.w~ny Yilntin, lłł. 
M.Juewzs. H&lutin. · 

InnP pisma _ ~e wfęks~oś6 
znaczna frak~ji 7ą tadv komtaarsJ 
Judnwyoh jałrnajsw _,•$wołanitt lttm· 
stytua.nty i łia.prz.es represji. Oz:n& . 
czało by to, łe L. ł. nle~z bn-
dzącPmn si~ do łly. _ 1 ; ie pra,,-
gnie prMdłntJ6 swe. ~&;·O-pfe.rając sią 
o konstytaanttt. -;._ · · 

Rada wejemta koallijL 
Amst&rdam, i maja. {T. wł.).- W.ętłłu~ 

doniesienia .jednego 1 ~i.enn•kgw~tu~j
szy<'h T> Londynu, kM.esppnd&d ~p&1'la· · 
menta.rny „Timesa." knmuniknje. li ~st&~, 
nia. rada. woi&nn& koa.Heji, " któnj1fła· 
śnie powróeili Lloyd GPl>:r-g-e i lord Mfl„ 
ner, zajmowała si~ wył~ez~ie spraw&U:\i 
m ilitarn emi. 

PKryi, 5 ma.1& (T. wł). Tłiaro Ra.va.-
111a. don<H!'f: Knmisja parlnmenta'rrlJt. ·. dó 
spraw ~agranieynyeh p-rsa~dnełlał'a Bri&i;_ · 
da. i ClemenoNtn · w apra.wie 5.ajśoia. 2'· 
Austrją. ClP-mene1:-a.11 uib.ieUł jednocz:-e:. 
śnie blitszyob wyjsłniE'ft eo dł'l wynikdw 
narad mł~d~ykoa.lfoyjnyóh, od.byt3eh 'W 
czwartek w A.bb~vill". 

Zwrot samelntu ·niumi1ckis1a~ · 
Bt'rn, 5 maja. (T. wł.). Biur~ pnie.o-· 

WA s71tabu a.rmji komunikuje: P-eniewat 
okaf;ało sie, tf\ lotnik nfomieoę:i. Który 
dnia. 1 maja wylądował w Ba~ffiii, :zbł~· 
dztl podeus lotn próbne~o na :aparaoie 
nien~brojonym} bef; żacłnyeli nmieneu 
wojennych.~- pol~eonn zatPm WJpłJśofó- go 
na wolnośó i ,;wrócid samolot wladiom 
niemieekim. · 

Kalendarzyk 

Imieniny. Dzi!i .(31Ul ĄfJ. 

jutro: llominika. 

{o) ~'Monit<u: Polski" (Jł 61) !i in. 4 
b. m. wydrukował w dziale nrzędewym 
czte~y postanow;enia _ Rady rt=>gencyjnej 
o mntnowanfu: p. Stanisław& Janickiego, 
stPfa fłPkeji~ poiiaekretarzem stanu w mi
nisterjum rolnictwa i dóbr kor-onn,-ob; dr. 
Stanisława Bukowieo1d~go radeą pra:w1nm 
w minh~terjnm WJH~ i o-wiatr W' ri11· . 
dsA !'lit-f& aekeji; 1'· Jós~ta Świ&tttp~łk·Za.
wad!lkiege, ~~d'Złege g4du apela.eyj1\.e~$ł 
HE"fem. MkeJi W' minigterjum ipnwłedlt
wośei; ~ras e zatwierdzeniu. 'Prof. Htaftł· 
sława Thngatta. n& sbnowi3kn pr-orektt'r 
ra crniwMsytFfa1 warsnws.kie!"'o 'ft& n· 
mestr letl!.i 1917/18 roku akad~mł°'ldegt._ 

(o) W ostatnieb dniach prs:fbyły d<i„ 
Warsu.wy na.stępnj~ee partje uohodtoow: 
z Baranowfoz jednA' partja. złotóną, ,z, 'l!t . 
droga ~ 20ó, tneci'a r; 81 • osób„ _ Jf:.<ntadtÓ 
~rzy~yli u~hodicy partja-mi zr Lublłija w 
liezbe S4 ~ l2S osób, (b'. urządni~y 'te.le· 
g~afu~ ~ '!1~1! owyszek- 2 osobyfoteligen
OJI m1e3skieJ) ~ Mińskll-958 {)sól) s Wi· 
lejki-190, 7i Białegastokn-24 1 iRewla. 

Po fiałatwieniu fo:rmafoo.śoi -meldnn
kow!e~, ;;aszezt"pieni~ osp;y i otr~yma.ńi11 
pożyw1ema ntt 1mnke1e ..ew11\rnanj.uy,m na 
Pową'lika.eh, osoby, pochodzą.ce ,:: Warsza„ 
wy Mstały ~wolnfone do domów, Mhodź
ey z . innyeh gube:rnatQfs.t;w, poz.os,taH ?I!. 
p~nk71e. ew~kua.eyjnym do ehw.ili wygła'" 
ma 1:b eta.pero do miejso stałego zamie"' 
MJka.nia. . 

Zi,ztt~ezy~ ·~al~ż?, i't y; powoi~ ~W 
le_ W2}rasta3~eeJ l1czby u-ebooieów(Wyfł~iał 

,c llet"r_n1grae13ny R. G. O. tmUZ:t);J!l został 
po~1ękS2'iJÓ persenei· urnęccltrhrzt''ilia: 'P-1111~ 
kc~e ewakuacyjnym i 'Zwró~M się ·dO, Pol;. 
sk1P~o CzPrwo.nPgo .K~zyta. o w,Jd'B'lce-go'. 
w~m~ tarn~e WIEł-kBZeJ hezbJ lekar~y f ;&a„ 
nitarJ ns-zęJr. · , ·- · 

Z:mteY"40Wd)' p-ot~„ 
(n) BJlY profesor pole-li na_•••: 

nrm Dnłwenjtf>~fA wtu·sM!ału1!1 n e'i& 
sów rosjan P. M'. Koroaiewtd. Jli: ~f.J.D°"' 
si kijowska targon6wka .NPue Zeit ' ta>· 
stał w nMe..głym miesią.cu. stmcrdowanf • 
Ę::ijowie na bul w:;in& Biłntow1. 

~or. 

{o.} w niPktóryeh akl•paełl .kolonfłl· 
nyob. nkasal się w sprzeddy k&'flor astr• 
ehańsld, sprowadzony s nowoohfH)W~nrch 
miast ronjski~h. Oso:r„ łąd&D& Ur wu „ 
t;ykuł, dQŚtąpne są. tJlko dla puka.Ny„ 

Zawód ~,..,., 
{o} PewiAn obłop I okolic JahffłH'lJ 

na jesieni zaeztlł magas1nowaó hpaa.-. 
lieząo, te na wi~snEJ "'!jmi~ sa 
.... enę. Zebra.~ jeJ 8 tytmice -pnd6w 
~fiarowywano mu po 9 mt. a pad •łvt 
ehciał jE'j ods~pi6. Tymo~uem teru e-la
rowuja\ mu za nią aż .... po 8 mS.. • ła.4-
Biedak ze zmartwienia. osiwiał .• 

Uchwały uavc:yeidetwa alifti*".,. 
wsktch, 

~ ,~,r: .. _-~,~-c . ~ " 

{o) Na wiecu naneiyeietat-)"fnl.. 
nieb szkól :tydowskioh s dnia t' ~ r„ "
przy 850 obeen]'ch nohwalono saE\414 w 
roku p:rzy&:ołym podwJźki w ~-M«l 
.od 00-100 proc. w atosunkt.t do płao t ... 
gł')r<>c!S.nyeb z tem jednak. t& n&tmał~
płac& wynosi 120 marek Ea god«i:aft.·tfgo.. 
dniową w stosunku rocznym. Do „„,... 
szych norm dochodzi 10 proo. u ~I 
lat p ra-ey w sz-kołach średnich. 

Prócz tego na wieen pnJJ~ło ••+( 
reg- uchwał natury zawodowej. 

W końcu zebrania uchwalono trONl„ 
ey protest przeciwko stanowiska. Ztn;l\da 
„Tow. Ochron", uparcie odma:wfajfl:1'&:głł 
z.ado~óuczyni&nia słusr;nym tądanioa ~ 
ni arek.. 

f' " 

ŁODZ. 

W pilnej sprawie. 



il 1, 

: , ;~~·lecie śm.ie11ei ,gen. Heu~ka. · 
Dfibrow"Skłt:>go: '·"' ., · 

a~ja 6 czerwo&. t. b .. 1rtZ"}'pa6a 
, . ijmierót. genera~a. He·nry

g9, twórcy IegjouólV, ~ ,pol-

j~~seó.w'ych ·kół pafrjo.~ycz
·~ l~~ .~rządz.enia „ P:r?"c~y· 

y1ęcooego pam1~.e1 nie· 
wnika o wolno~c Poł
w~;n~1rgłf\ sÓbo~ od 

na. 'kt.Pr.~j nakre.ślo· 
óbc~odu, qraz wy~ 

~it:, Grgą.nfaac;yjny 
·~z.<>. Dąbrow-

i.'t' •. Ncit!'.ćk1~g;0, 
te~nika. W{\so. 

Dziś o 1?odz, 0;7d~ pół:W.iaG~. dane be- · · 
dzfe · ltomedja .Ctot'J~;et~"''P'- :t. „.Jastrząb". 

· Jot.ro prAmje1"'a ·,doi'konałej sztuki 
Portn·Rfeh p. t. „Powr·a.ea". w której 
znakomita para go.śoi warsiawakich p. 
Felfcja Pfohor6wna. i, p. K. Jnl}osza-Stf}· 
powski zarlziwi~ płlhHczHtt :awo~mi zna· 

P.ABJANICR 
3-ci. młł3 .. D'lifo~ 8-go maja, przJ 

niezwykle spnyJająoPJ pogodzie, prze· 
szedł w mieście, jak przystało na gwięto 
narowfl, uroo'liyś.eie. Sporo domów było 
przystrojonych we fi.agi i emblematy na· 
rodowe. Wszystkie instytucje władz pol
skich, szkoły j biura były zamknięte. 
Tylko nif'które sklepy były otwarte. 

Urlopl'(. ;().~A prac. miejskieh~. 
Mag~:st!'at Htwierdiił w całciśei re

gulamin, 1"\:ttlt~i'l,;ający Wyda'wanje ''llffopÓ\V 
pracownBt~m Z''arttftłu miejskiMo 1· posta 
n?wił niezwłocznie wprowa<lzie go -w ty-
m~ . 

-·· 
W domach izolacyjnych. 

. W d~u~im . m,ięis~Jm domu izo1aęyj
nym po.z.{?fs~al:r '2l ~ar6'~ 163 osoby, .przy
było w łwrotnfa· 4ł2~ wypisano do dómu 
828, wyshlno .. dQ. szpitali 82, pozostało 
na maj 2~ 15 Dni izolaeyjnych było 5261 

W p1Arwszym do.mn. iiolaoyfnym po~ 
zo!łta.ło z marca 5'7,,,. oaóó, przyb'yło w kwifl
tmu 1~4, wypisano .. ~o domn ~33, wysłan(') 
tło szp1taltt.•S; ,·J.)m lZolaeyjnych ~ 23;00. 

komitymi komediowymi krea!'jamf. , 
P. Feli oj a Plchor-Own~ ~WJStąpi tylko 

w sztuee „ Powraca~, któ~,_ , t>O}Vt6rzona 
h~dzifll w śroil~. orat w o?iwartek po poł., 
abv dać mo~ność poznania .sie ST.e<r5ZAj 
pnbliritności. Niawf Pika Uośd biletów do 
nabycia w kasie teatru. 

Wielkopań;!!lk.ośó pa11k•r,m7. 
Paskarz~. dorabiai•e s~~ na s1'ekull!leiach 

swyen m11fątk6w, stara•~ się odgr'>'.wat 1o{e wiei· 
kich panów. j&dnvm ~ objawów tep;o iest taku
PY~'anfo nrr:ez nich wi11i. podmiejski 'h na tezv
denrje letnie. L'statnlerni CZ"'SV ki'ku Md.zkich 
królów fl askow"ch n111frło w ietniskath nobfiz. 
kioh wille z o~rodami. Sró'.f tych mocarzy ·puk.i 
v a1dui~ iię ludz·e r6tnvch zawodów, jak no. 
j1·b:lerz:y. wła~dcieJe kamfenie, · oraz osoby wol· 
nyc:h profesji. · · 

z Teatru Polskiego. 
,,.T<Ułtr~ą,'1>". komediłJ w ,"J 

.akfarh P. Or<Włetfa. Tfl'y.'lf>t;p Ju· 
. nony bff$powRklego . 

.T:fkko1wf.ek pomysł „Jastrzębia" jest 
dobry i ciebwyi sama komeclja .iednak 
iest monotonną, nu~ąqą, a, po~iarlaiąc wie
le fi.irnr i !!Mn zupełnie niepotrr.Pbnych, 
dowod,;i, H: pióro, które j~ pisało, nie by· 
łn natchninnA ani ta1Pntem, ani te?.; 'kun
sztPm komPtliopiaarskim TrPść „Jastrze· 
Ma" jPst mało inź:yta i przAilstawi8 dość 
wozięozne pole dla. autora, któryby umiał 
odp<1wiednfem ujęcif'm i postawiPni<"m 
sztuki. stworzyć intPresuj~ee zagadnienie 
psycłlolog-fozne, mogt\M kilku scenom na
dać niezwykłe napięe1e. zas do sztuki sa· 
mej przykuć uwag-e i cii!!kawoM widza. 
Para. psend-0-arystokratów rumuńskich, zaj
mnj~ca si~ zawodowo szul('lrką karofanq, 
bawi w Pary~u. Ona spotyka. pi~knego 
pank:a. który, )>awiąc się w apostoła eno· 
tJ; µodbija. serpe szuforki, która. przesią
knąwszy mby uczciwością pada w ramio-

, · · ·. . na pi~knego Rene i opnszeza. m~ta.. Ale. 
OąHczen:ł,e do~ów i mieszkaa: ; 'TlO 'Qśmiu miesiąeaoh mąz-szuler: wraea.. 

Przepro1vait~~ne, z polecenia wydzj.ft,..: Wrac~ tbiPdzony, wyn~dzniały, schorowa.
:ł1ri:zttro'W'crt1rom· · 11n?blicwnej. eźvsz-cze:nte· ·ny i nłega.jąey na.logowi morftny; wraca. 
d'Omów i .mi-eszlr'ań w północnej eześei w mroźny dzień zimowy w kitniem wytar 

··miasta dafo wy-n+ki ba.rdzo dodatnie. Do- tern -palcie. Jut przestał by6 szulerem. 
ty ehe.us yr: ~'eł dzielniq '{)Oli cyjnl"j OC'ti'J· Oszukiwał bowiem. w karty jedynie po to, 
s?Scz0:no JU~cc'f.l.~Jr.eząr:ezęść domów i mi&- by móe nepokoie w1ma.ga.nia. i kaprysy 
sizkań. .,., ·" .c • • , • swej Mariny. Z chwilą, kiedy ją utraoiłi 

-~er:śt/ · · . i?raea'" 
: ~ - .: ~J& '!:.l ~ H i '" 

:wc~or~f . ~yerac pru &6rl'ly1u 
..Rynku OJ.lht)llo31:s_. -~.łt'6l11e zl:'brinfo St.ow. 
r()botnioz41gc(b;fff\Oą,~;. ,Pr7'twodnier.Jł ra· 

. dny m •. ;\Yal".~aJIJ?i redaktor „ Wiadomo.' 

. ~ci. ~obotJh\9z.a·cD:f,:P'k 2'FlerT1atcnvie!i,,. P<'I za
J~tw1eniu: :nqJtłte!, 0Jormalnośej przystą
pfono. do ~~bnJ.~ kJ0Pl'awozrlrt:'11 zwfązkn,. 
Bekej1 .biblj~~:,ez_n,~t) ~ek-0ji .. ~andlowf'j. 
W k.asre pa;. '19J! :fi· po.zirstał·o. 27l.i8 m !,. 
w etąg~ ,.f.~·ktr W.~~M:tJfo "~08,734 mk. wy
datkowano ·~7.'t(!2.mtt. p·ozostafo na HltS 
rok gót.óWltą' 1S'TS" thlfi · HihrnB ,;11t\'df'rdzo· 
no. w wys·otcoś~(' .1~ mk. BurltPt na. 
19Hf rolt n\' iśti~~ . ,5M mk. ńetiwalono 
PrzPprow~1;,;&!1, · !J\orf eZło.nków zarzą 
rtu· f k.óm'i't;:ii" ~ yjliej, których rezultat 
b~dtf P ogloszon1 w trn !')im ensi<", g<lyt 
komieja sk:r~~Jil-~t pQw:orfn póinPj po· 
ry r.r~eJ ń~JJ!""'P'l1lt~:b'19lic'li~nh1 ~losów niA 
nlrnń<'zyJa.: r"W.,Jw~lnj'·ob wnioeheh pod 
nirn1ono b·~~ Wł'lny projeokt' pr-,,eltształ 
CP-nia skłt1dtne)'i;ł:;to~lrzyszt1nia na koopP.
ratywę; . \Vo:olpt"c"1 j~aw sp.oin1on:rj pory 
i braku ś~J.ati-. i"'.1>"s~H. t>rZPWOflnieząr.y 

stało si!!) to jut zbyteeznem. W tej tra.
gio~nej chwili spotkania, ~dy ujawnia eię 
nagle miłość Jerzego, z Mariny opada po
wierzchowna. łaska moralności i budzi się 
pono'rVDiP, drzemiące tjlko, lecz nie zabi
te, ueizncie, które kate jej wrócić do opn

. szezonego m~1i~ by wraz fi nim rozpoczą6 
nowe, uezeiwe tyeie. Do tego odiodze„ 
ni& meralnPge ma. im 'J"Omóo jaki~ miljo
ner am"rJkańslvi, :f:lgnr& szwędająes. ait'ł 

. przeis WB1iydki8 trzy akty po seeaie i nn
dtiiea l'Ub!ioznoś6 JIO te jedyniP, by w 
soenu1h. esta.tnich rzucić kilka tra.fnyeh 
a:foryim6w. 

Rol'ł hr. J~rM~o Daeetta. gr„ł Junt'>· 
sH-~t~po1n1lti. Gdyby postać t~ stwor:nł 
autor utalentowany, bezwątpfonia. stano~ 
wi~aby ona doskonałe pole do popisn aktor
słm"go. W „Jastrz~bin". r~eez tatr si~ nie 
przt>dstawia. I dla.tPgo te~ to, oo eieka.
wego było w hr. Daeetto, eo njmowało 
pubJieznośó i M kazało ezekaó na. wejście 
Jego na scen~. było W)łąc.znie i jedynie 
·ia~ługą Junoszy Stępowskiego. Kilka scen, 
nadafąe;roh się do tego, zagrał on wprost 
świetnrn. · · 
. Gra. jego zyskałaby jeszcze na pl&~ 

$t;ef't gd~ bJ. ~toczenie óho6 jako tako wy
wiązywało SlQ z swego zadania. Niestety, 
·było inaczej. l dlatego tet Junoszą-St~· 
,powskiego motna było podziwiać, jako 
wirtuoza, wyst~pująeego solo na tle nie
fortunnie mu · a«ompanjująeego zespołu. 
Junosza St~powski temi kilku scenami po
kaMł, lt jest artystą pierwszorz~dnym~ 
którego talent omie olśniewać nieoezekl~ 
wanymi zupPłnie rzntamt, odbiPgająeymi 

, da!Pko od szlaebPtnf'j nawet poprawności 
rżemiosła scenicznego. 

Pozostałe większe role w Jastrz .... 
h' " » ~ 
·11u Ppoaiywllły w .r~ka-0h pp. Morskiej, 
Woskowslliego 1 'fr~.vwdara. 

W kościele św. Mateusza odprawi-O 
ne ·zostało uroczyste nabożeństwo, na któ 
rei;i _bylt obecni wychowańcy szkoły real· 
neJ I grono miejscowej intE'ligenoji. 

Na nlfcach miasta. były sprJedawani 
znaczki na korzyś~ Koła miejscowego Pol
skiej Macierzy Szkolnej. 

Wyd1dal zdrowotnnści pnbli~ 
ozne.f. W ubie.~łym tygodniu poddano 
przymusowej kąpieli i odwszeniu w miej
skich zakładach luwie1owycb 40 więźniów. 
78 żebraków i 184: os~b cywilnych, orav; 
zdPzynfeirnwano i odkatono 19 mieszkań, 
Z hrneJi tow. akc. Kroscbe i Ender ko. 
rzystało w tymże czasie 888 osób, z my„ 
kv,ry" ~ydows!Iiej zaś 560 osób. " 

· Stow. kupców i przem:ysłow~ 
ców polskfob. Została. zaregestrowa
na ustawa Stowarzyszenia kupców i prze
mysłoweów polskich. Jako zało~yeiele 
figurują p.p. JQdrychowski, CbmiPłewski, 
Kneblewski,. Janiszewski, Kozi ark1ewic7. 
i G1 obliński. Wkrótce ma być zwohrne 
zebranie ogólne, celem wyboru władz 
stowarzyszenia i rozpooz~cia działalności. 

3 maja w okolicy. 
· Brzeziny„ Z okazji świąta naro-do

wego, rocznicy Konstytucji 8-go Maja. 
przyozdobiono ·budynek magistratu w zie
leń i ~mblf'maty narodowe; sporo domów 
prywatnych udekorowano równiet. Biura 
Magistratu były przez cały dzień nieo1:yn
ne. O godz. 8- ej rano rozległa. się na 
ulicach miasta pobadka, wygrana przez 
straMka na trąbce, wzywaiąoa brać stra
tacką na. naboteństwo. Nabo~eństwa od· 
były się w świątyniach wszystkich wy
znań; dzieci wszystkich szkół pod prze
wodnictw~m nauozyci.elek i nauczycieli 
prz:ybyły tłumnie do kościołów. Przed po
łudniem sprzedawano na. ulicach miasta 
znaczki; dochód ze sprzeda~y przeznaczo
ny na korzyść tanich kuchni. 

Wieczorem odbyło się w sali stra· 
żaekiej przedstawienie. Ch6r uczniowski 
z towarzyszeniem kwintetu swyczkowego 
wykonał hymn „Bote coś Polską", poezem 
p. Szezntowski wygłosił odczyt o konsty
tuoji 8-go Maja. Miejscowa nauczycielka 
~· Helena Rngowska. wypowiedziała z od
ezuefem i swadą .Pieśń Janusza" Pola. 

Na zakończenie grono amatorów ode
grało obrazek dramatyczny w 2-ch odsło· 
naeh L Marcinowskiej p. t. „Za wolność 
ludu•. W'j'konawcy wywiązali si~ ze swe· 
go Y:abni& ku zupełnemu zadr;woleniu 
i zbierali hner:u oklaski. Przez cały dzień 
trwała pi~kna pogoda. 

ltuia f>abJanłth. Uroceysto$t 3-go maja 
o~chodzooo "'! R.udzi11 ~ab]an·ck1E'.i asętklowo w 
1nątek, czde1owo w dnm wczora1szym. W dniu 
rocznlcv, w kościele mieiscowvm ks. proboszcz 
PotoJJSl\i odpraw ł urocsvste nabutefistwo wobec 
lkznit zgromad:ronej dziatwy szkół miejscowych 
do której wygłosił f'tast~'.lnie nauk~ • 

~o naoc,żeflStw.ie. dzieci zebrały sit w sałi 
Sehr~mska Sw. Jadwigi, gdzie odbvł si~ właSci• 
wy o~chód r<:>cznicy~ na program k.tó\ego złoży
ły się oko11czn0Sciowe przemów1ema, §piewy 
zbktrowe. dekbrnacie etc. Wczoraj urządzono 
dslsr:y e1~~ obchodu w Domu LuJowym. Uro~ 
czl'l!ltość r„ir.poetęto hvmnem „Bo~~. coś Polskę"'. 
. iiom!:em oJb~r s.~ oJczyt, oraz pop,sy solowe 
dek!amacjl'!. W ob~hJdach uczestmczyła •arów.: 
no m1ejseowa ·ntchgencia, jak i mieszka.dcy ok.o
lkznych wiosek i Je,nisk • 

CJucbto (oow. laski). W piątek odbyl si~ 
uroci}s~y ~behó? roczntcv konstytucji 3·go maja. 

• \\· p:ękne1 udekorowanej i przystrojonej 
w i~ten .salee w domu o Rzepkowskiego zir0 „ 
madt ło s1~ t'rnszło TO osób z pośród mie1sca.. 
W)<ch wl0Scian. 

Obchód rozpoczął ks. Józef Dziuda, w sto) 
wa~h. barwnvch. podkreślając domosłość 3-go 
maJa. ł potnie~~ szerzeui11 oświaty. · 

Następnie rozpoczęło się zebranie Ol'\!ani• 
zec~jne Kola Polskie) Macierzy Szkolnej. Zaoaił 
Je p. J. S~ukalsk1 •. zapraszaiftc: na orzewodn,o~ą.„ 
cego p. U~obJ,~sk1eg?• który wvg!OStł pogadankę. 
o znacze1:11u t domosłości „Se1m11 4-letnie.go 
Konst}'tuq1 B·tito maJ<r·. 

· Oo~oń (oow. laski). Wid Dobrofi t~kte 
u~&Ct) SC1.e obchodziła dzień S--go maja. Rostano· 
w1o_no z 1m~1atywy ks. Oziudv załużyt bibljote ... 
k~ 1 ?' ~ telnię im. Tacl.!!usza KoscrusLKi, z ktorej 
mo,sh~y 1<or.t1ystać m1esi:!{afiey całej wsi beg.. 
płatnic. · 

po1lał wniosPlr pr11erwanin obra11 j zobo
w1ązaniri nowt'go zarządu do OJ>rarowania 
odpo\'iil"dni~b projł"kt'Ó'\t i tPf Pratów, któ 
re winien ·'pFt~tłsfJAfó:if'.a'P.ajbltts:t.Pm spP· 

.. ejdni~ .t.W.f)ł łd"'w7czaj0f'm ogól-
, n1"m ~ehr1;nJu~ . &k fieL\ przyjętG i na 
tem pri?WQgp~ z ~.~~ił;nf a ulcońe»:ył, · 

2-ga l oterja klasyczna 
ua rzecz towarzystw kulturalno-ośw.afpwych 

QO kł~daj~ ·I~ 1 ~~~; :,JXłłl We.tł --
.i~.·,./.,.· ' ' · .. 

OM"1ra;. lngr_ana . l·ej }\hu~t: Sa,000 mrk. 
' C1 11tU1Hełlie JU~ra I IO maja UH8 POku„ . 2034 ~.~ 



Wy11ła 1 ś11łlu1 I 1ttajduje siei w 1pneddJ 
lrouu.ra t. 

u B E ;l p I E c z E ru A =====:=.i::=:=.tt ł " l s cz Qftl.. 11r. • zero 
'
i!Ceresu od "'radu. _.., 
jJJ 

0 
• Nowt Bynek 2„ -

,,snop" od ognia (rolne) 
przyjn1uje biuro Przeijazd Nr. 42-44. 

:aLtodes 

Maison No 
" 

velle'' 
· mod~lt t~tnle 

Dr„ L PBYBULSKI 
Cll.otO'bJ skórtrct, we1u1tyo. 

no i wfo!jófr+ 
Oódz. ltrzyi~e: 01 I -i i od ł-ł, 

dla łlllt\ ad &-~ \NitM• 

Zawadzka 1' 1, róg Pfutra· 
:2c77 ...... 10 ..... 1 

'.'Z Krakowa. 
Oiłtnd. ... ptbt ~fm'łkWI poetarrwi--. 
A~~ltlł min1łt~rjum ~b6t pubUOAYeh *1• 

~dowtló Bit na krok w.dny dla gmin podkrakO• 
~ Byt \G dawny ltd pHtulal repruentaejł pe~ 
*1<$j, b1 !demolowa!MI w ~eni 1914 r. pi.ny ptJd.. 
iniejski.e i~ dwondd~ flWł~ sit w ~ 
Al& fnttemtynt. odhuil<>Wd. 

Mtnatttjnnt roMt pubuattyt:h. cdboooq 14• 
tnolow1ulytb. gmlń 1n1 pcł'UtJYf ~atntll odbudoWf 
GatieJł, a taeh11tt~k koctów będm ~~ą mit
dą ~ auilri:add i n:td ~laf. 

h dlugł~m wł~ ~hi ~t pe...S. 
tu luakowttlegó i !<>Ilł: ~ ttWlli~<hńoey. 

W 1Spt'ł.wl6 poWJM&! odbyło się w rdedaeif 
dn. ~ b. DL w ~tracie ~i~cłe dłt~płflt 
c. o. a. magisttlta. ~w Jmi.:towaieh. oru Rai 
Pówiatow,cll. mlto~I i wieli~ 

Ir& ł uiłlt IJł111ii11 l MUUI l 
l L lilłtllllL „ 




